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Wio ma dbać oiwiste Morską. 


(W rocznicę ogłoszenia Tczewa 
portem morskim). 


Od marca ub. roku Tczew uznany 
został urzędowo portem morskim. Sta- 
ło się to koniecznością z chwila, gdy 
się znaleźli chetni (T-wo Wisła-Baltyk) 
cksportować przez ten port węgiel na 
statkach morskich. Ponieważ statki po- 
czatkowo były obce. zafrachtowane na 
żeglugę z Tczewa, należało uniknąć pre- 
cedensu wieżdżania statków pod obca 
banderą na wewnętrzna drogę wodna 
Polski. — Należało też zapewnić arma- 
torom działanie ubezpieczenia od przy- 
gód żeglugi morskiej na Wiśle poniżei 
Tczewa. Zachować normalne działanie 
polis morskich w żegludze do Tczewa 
możliwe było również wyłącznie przez 
ogłoszenie Tczewa portem morskim. a 
więc uznanie dojazdu wiślanego z 
Tczewa do morza za dojazd morski, za 
Wisłę Morską. mać 

Na skutek takiej sytuacii poczynione 
zostały kroki absolutnie nieodzowne —- 
w marcu 1926 r. miejscowa agenda mi- 
nisterstwa robót publicznych w Tcze- 
wie otrzymała pieczątkę  kapitanatu 
portu morskiego, miejscowy naczelnik 
zarządu dróg wodnych pozostając na 
swem stanowisku został jednocześnie 
kapitanem portu morskiego. znajdujac 
się odtąd w bezpośrednim stosunku 
służbowym do dwu ministerstw. To 
prowizorium administracyjno - portowe, 
które najpóźniej z powstaniem floty pol- 
skich holowników morskich i lichtug 


morskich, opartych o Tczew iako port 
macierzysty, zastąpionem być musiało 
przez powstanie urzędu marynarki han- 
dlowcej i kapitanatu morskiego w Teze- 
wie trwa do dziś dnia. -— Jest to sku- 
tkiem tego, że Tczew jako port morski, 
inimo pozorów powszechnego zaintere- 
sowania, nie skupia jeszcze dokoła sie- 
bie w dostatecznej mierze uwagi, na 
która oddawna zasługuje. Czyni się dla 
niego zbyt mało. 

Stworzenie z początkiem r. b. sta- 
rostwa morskiego z siedzibą w Gdyni, 
które wyzwoliło Gdynię z więzów ad- 
ministrowania z dwu odległych miast 
powiatowych naraz, oraz uczyniło 
Gdynię prawdziwem centrum admini- 
stracyjnem wybrzeża, miało dla Tcze- 
wa jako portu osobliwe skutki. 

Gdy w stolicy zorientąwano się w 
potrzebie decentralizacji w Sprawach 
administracyino-pottowych, połączonej 
z Silniejszą miejscową centralizacja tych 
spraw (w Gdyni), zapomniano. a ra- 
czej nie rozwiazano sprawy Tczewa i 
Wisły Morskici. — Tczew nie należy 
do starostwa morskiego, jego port mor- 
ski i dojazd morski nie należą do mi- 
nisterstwa, które administruje portami, 
— ministerstwa przemysłu i handlu. 

Tczew więc okazał się w podwój- 
nym dole: między państwowa centralą 
administracyjną (Warszawa), oraz spe- 
cialna centralą wybrzeża (starostwo w 
Gdyni), również pomiędzy agendami mi- 
nisterstw robót publicznych, które ad- 
iministrują Wisłą, oraz agendami mini- 
sterstwa przemysłu i handlu, które ad- 
ministruja portami morskiemi. Takie 


zapadnięcie się portu tczewskiego w 
podwójnym dole spornych kompetencyi 
wyszło mu bardzo na złe. Przejściowy 
stan w jakim znajdowała się sprawa 
administracji Tczewa i Wisły Morskiej 
w march 1926 r. nie zmienił się po roku 
ani na jote. 

Powstaja pytania: iak wyprowadzić 
Tczew ztej podwójnej trudnej sytuacii. 

1. Między starostwem morskiem a 
ministerstwami w Warszawie. Przyłą- 
czenie Tczewa do starostwa morskiego 
tyłkoby utrudniło i skomplikowało 
sprawę. Wszak Gdynia i Tczew, to 
nasze Hawre i Rouen. Administrowanie 
Rouen'em z Hawru nie byłoby do po- 
myślenia. Nie jest też do pomyślenia 
administrowanie Tczewem Z Gdyni. 
Pozostaje więc perspektywa, zapewne 
w dalszej przyszłości, powstania drugie- 
go starostwa morskiego — w Tczewie. 
Możliwość iego powołania do życia bę- 
dzie zapewne zależała od sposobu roz- 
wiazania trudności drugiej, która na- 
prawdę nie cierpi zwłoki. 

2. Między ministerstwami przemy- 
słu i handlu i robót publicznych. Za- 
gadnienie to jest w zasadzie proste: kto 
administruje portami, administrować też 
winien tczewskim portem morskim i 
dojazdem morskim Tczewa, Wisłą Mor- 
ska, na której od roku kursują również 
stątki pod obcą banderą, odcinek zdat- 
ny do żeglugi morskiej i polepszany 
dla niej, tem samem będzie zawsze 
zdatny dla żeglugi wewnętrznej, nigdy 
zaś odwrotnie! Już tej zimy wytworzył 
się poniżej Tczewa stan dla żeglugi 
morskiej niebezpieczny, gdyż znaki że- 
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glugowe zdjęto, żeglugę zaś ogłoszono 
za zamknięta, mimo że notowano nadal 
ruch statków morskich z Tczewa i do 
Tczewa. 

Jest tajemnicą powszechnie znaną. 
iż główne niebczpieczeństwo szybkiego 
doprowadzenia do ruiny pierwszego 
przedsiębiorstwa żeglugi morskiej opar- 
tego o Tczew (T-wa Wisła-Bałtyk) le- 
ży w niewystarczającem zabezpieczeniu 
potrzebnej głębokości dojazdu przez 
roboty bagrowania. Poza pogłebianiem 
ka przemiale pod Czatkowami, które 
dziś jest bez skutku. gdyż inne, bliżej 
miasta położone przemiały normują 
głębokość już od kilku miesięcy, nie 
zrobiono dotąd nic, ażeby zabezpieczyć 
do Tczewa głębokość pozwalającą na 
żeglugę bez przerw dla statków o za- 
głębicniu 2,2 metra. W poięciach we- 
wiiętrzno-wodnych jest to głębokość 
znaczna. Może tem się tiuinaczy, brak 
cencryji w dotychczasowej akcii powłę- 
biania na morskim odcinku Wisły. 
Pogiębianie kanału w ujściu, już rozpo- 
częte przez silną duńską drage „SYd- 
havı“ i przerwane jeszcze w styczii:! 
po pogłębieniu do 5 metrów '» dojazdu, 
świadczy © dziwnei przypadkowości, 
która panuje u nas w tych sprawach. 

Za czasów pruskich, gdy nie było 
mowy o żegludze morskiej na odcinku 
poniżej Tczewa dwa silne pozłębiacze 
dla bezpieczeństwa prawidłowego zej- 
ścia lodów stałe pogłębiałiy ujście, dziś. 
gdy się uprawia przez to ujście żceglu- 
gę statkami morskiemi, niema  stałci 
pracy pogłębiaczy, niema szeroko wy- 
bagrowanego ujścia, niema pewności 
szybkiego zejścia lodów w ujściu, niema 
więc i tembardziei warunków dla że- 
glugi morskiej. — Prawda, Prusy nie- 
prawnie zdjęły swe poełębiacze, aparat 
rady portu i dróg wodnych w Gdańsku 
nie może iedńak w ósmym roku swego 
istnienia przejść do porzadku dzienne- 
wo nad niebczpieczeństwem *zatkania 
siç ujścia kra. zwały której osiadaią na 
ławicy ujściowej. Gdańscy delegaci 
dbać musza o bezpieczeństwo nizin wo|- 
nomiciskich, polscy w pierwszym 
rzędzie o interesy Żeglugi. Będą to czy- 
nili zapewne z pełna energja, gdy 
Tczew otrzyma normalne agendy mini- 
sterstwa przemysłu i bandlu — zarząd 
portu morskiego, będacego. portem nia- 
cierzystym dla 26-stu polskich statków 
morskich. Winien tu powstać nietylko 
prawidłowo rozwinięty kapitanat portu 
morskiego. lecz również urząd mary- 
narki handlowej, co ułatwi i uprości 
werbunek załogi polskiej na statki T-wa 
Wisła-Bałtyk, które jeszcze w 95 % 
maja załogi obce. 

Czas iuż posunać naprzód sprawe 
zarządu portu morskiego w Tczewie. 
Tczew jako port morski nie jest już fik- 
cja. nie jest też fikcia potrzeba utrzy- 
mania morskiego dojazdu. zaokrętowa- 
nia załóg Z0-tu statków polskich, wresz- 
cie dalszego rozwiiania portu, który 
już otrzymał równe, częściowo zaś niż- 
sze .taryty kolejowe wywozowe aniżeli 
Gdynia i Gdańsk. Interes: publiczny; 
interes armatora, ekspedytora, 
narza polskigo wymaga 
Tczewowi odpowiedniej 
portu morskiego. 


mary- 
nadania już 
administracji 
Brzegowiec. 


Nowiny żeglarskie, 


Statek naśladujący skrzela ryb. 


Gazety rozniosły już nieco przygłoś- 
na reklamę dla wynalazku Bórnera z 
Drezna, który zbudował łódź, poru- 
szającą się na zasadach zupełnie nowe- 
go zastosowania śruby okrętowej. Dwie 
śruby umieszczone są z przodu łodzi, 
przed śrubami znajdują się sztachety 

- zastępujące oskrzelc. Sruby ssa wo- 
dę poprzez sztachety i wypychają 
wodę na boki statku, które celowo po- 
zbawione są -gładkości, 

Sruby napędowe tego rodzaju za- 
stosowane zastały przez wynalazcę ja- 
ko wynik obserwacji bardzo szybkich 
ryb, co do których wiadomo, iż oskrze- 
le ich odgrywają pewna rolę w poru- 
szaniu się naprzód. Wynalazca twier- 
dzi iż  przepuszczenic wody przez 
skrzele tych ryb (pstrag, rekin i inne) 
ma również na cclu osłabienie oporu 
bocznego przez wytwarzanie. sSzticz- 
nych wirów. Ryby te mają powierzchnię 
boczna nicgładka, sbrzyjajaca wytwa- 
rzanin sie wirów. Wypychaha ze 
Skrzeli woda potęguje to ziawisko. tak 
że ryba jest podczas ruchu otoczena 
wiruiąaca wodą, a woda taka stawia po- 
suwaniu się naprzód mniejszy opór a- 
niżeli spokojna. Stąd rekordowa szyb- 
kość tvcli ryb. 

Naśladownictwo ich w łodzi „Fo- 
rellet (pstraz — po niemiecku) jest je- 
dnak bardzo prymitywne, a Że szyb- 
kość osiaunieto przy próbach na Labie 
nicznaczną (25 klm, nawet. zdaje się 
z pradcin' wobec tego nie jest jasne, 
czy wogóle pochwycono jakąkciwiek 
wiaściwość poruszania się imitowanych 
ryb. Przedewszystkiem ryby te Są ca- 
łe zanurzone w wodzie, zachodza więc 
inne warunki ruchu, Nie można iednak 
odmówić nowemu wynałazkowi wySu- 
nięcia praktycznego nowego typi lisu- 
wania oporów bez wynurzenia się Z 
wody. Możliwe że nowy wynalazek 
znajdzie zastosowanie zupełnie w innej 
dziedzinie, o którci nie myślał iczo au- 
tor... Niewatpliwie autor został napro- 
wadzosy na pomysł swój przez wyna- 
Jazek Amerykanina Apela (1909), któ- 
ry zastosował pierwszy komory ze- 
wnętrzne pod dnem łodzi, napełnione 
gazem odlotowym motoru dla zinniej- 
szenia oporu wody. Wynalazek ten na- 
stepnie został udoskonalony przez H. E. 
Yarrow (Anglia) w r. 1920 i V.L 
Cazes (Francja) w r. 1922. Przy szyb- 
kościach koło 12 wezłów zachodzi 
największa oszczędność siły. Stosowa- 
ne bywają bądź gazy odlotowe, bądź 
ściśnione powietrze. Szybkość łodzi 
Bórnora, nie przewyższająca zapewne 
z prądem 25 km. na godzine (czyli ok. 
14 węzłów) wskazuje na doświadczenia 
w tvch samych granicach co próby z 
dnem łodzi, oddzielonem od wody ga- 
zem. O oryginalności vomysłu Bórnera 
można wiec mówić tylko z bardzo wiel- 
kiemi zastrzeżeniami. 


Komunikat o stanie lodu na Bałtyku 
na 5-g0 marca. Polskie wody: Roze- 
wie-morze, Hel i port — wolne od lo- 
du, Gdynia-morze wolne od lodu, Gdy- 
nia-port drobna cienka kra, żegluga 
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bez przeszkód. Tczew (Wisła Morska) 
— wolny od lodu, żeglug bez przszkód. 

Gdańsk -— wolny od lodu, komuni- 
kacja z Żywa Wisła przez szluzę Ein- 
lage przywrócona. 

W kanale królewieckim mocny lód, 
kanał dojazdowy utrzymywany jest 
przez łarnacze lodu. Na zalewie Wi- 
ślanym i do Elbląga żegluga pozostaje 
zamknięta, 

Łotewskie wody: Koło Domesnaes 
mocny lód i zbita w pola lodowe kra, 
żegluga tylko za łamaczem lodu. Es- 
tońskie wody: koło wyspy Nargen 
mocna kra, na redzie rewelskiej gruba 


powłoka lodowa, żegluga tylko przy 
pomocy łamacza lodu. Finlandja: że- 
gluga do Haugoc częściowo tylko za 


łamaczami lodu. Helsingforsu żegluga 
zamknięta. Szwecja: ku północy od 
Gefle żegluga zamknieta. Gefle dostę- 
pne częściowo tylko za łamaczem lodu. 
Dostęp do Sztokholmu dła słabych pa- 
rowców utrudniony. 


Nowa taryfa płac na nie- 
mieckich statkach. 


Podajemy obecnie ważna taryfę 
glac w marynarce niemieckiej. ze 
wzgledu na warunki dość zbliżone u 
nas, w szczególności w Gdańsku. Wszy- 


stkie liczby oznaczaja marki niemie- 
ckie: 
sz żE_ 128 
NN. az 
in OLS NOR waT 
aQ EMR LEA ngo 
Gm Sna VR. aa 
SE m o z CE 
I-szy oficer 29 ŻEM" "225 a LS? 
2-ui oficer 235 220 165 147 
2-ci oficer lie © iles Eda = 
4-ty oficer 140 132 = ae 
starszy mechanik 430 400 300 235 
2-4i mechanik 292" 275 "225173 
3-ci mechanik 235 220 165 
4-ty mechanik 178 168 = 
Zegluga po rude do Norvik liczy się 
do podróży dalekich. 
We wszystkich podróżach: 
1-szv bosman i I-szy cieśla 124 
2-gi bosman i 2gi cieśla LG 
Zaglomistrze, kwatermistrze 110 
Zawodowi marynarze 100 
Zwykli marynarze 50 
Nowicjusze 35 
Chłopcy - 26 
Starsi asystenci-mechanicv 119 
Młodsi asystenci-mechanicy 91 
Pomocnicy mechaników. prowian- 
towi, sinarowniczy, i-si palacze. 
maszyniści pomocniczegc kotła 119 
Palacze 112 
Ładownicy 96 
Kucharze i stewardzi 97 do 124 
Na holownikach: 
Kapitan 220 
l-szy sterniczy 171 
2-gi sterniczy 128 
l-szy mechanik 215 
2-xi mechanik 171 
3-ci. mechanik 138 
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Na kołownikach w żegłudze przybrzeżn. 


Kapitan 215 
Sterniczy 158 
1-szy mechanik 210 
2-gi mechanik 158 
Na lichtugach morskich: 
Kapitan 233 227 
Sterniczy 152 147 
Na wszystkich hołownikach i lichtugach: 
Asystent 10783 
Zawodowy marynarz 100 


Wieczór nad 
Iolławą 
w starym 

porcie 
gdańskim. 


Nowicjusz 50—44 
Palacz 105 
Chłopiec ZEA 

Uwaga: Towarzystwo Wisła-Bałtyk 


w Tczewie kompletuje w marcu załogi 
polskie na swoje holowniki i lichtugi 
morskie. Płace tego towarzystwa opar- 
te sa na powyższych z 10 proc. nad- 
wyżką. Narazie skomptitowana jest za- 
loga icdnezo holownika. Holowników 
towarzystwo posiada 6, lichtug mor- 
skch 14. 


Nasza kronika portowa i żeglugowa. 


Ruch statków „Żeglugi Polskiej". Pa- 
rowiec „Katowice“ wyładowuje 2642 t. 
węgla w Rotterdamie, który tam przy- 
wiozł z Port Talbot (Anglia). — Par. 
„Poznań“ ładuje w Blyth ok. 2706 ton 
wegla do Kopenhagi. — Parowiec „Wil- 
no“ ładuje na rzece Tyne (Anglia) ok. 
2700 ton węgla do Mahnoe. — Paro- 
wiec „[oruń* wyładowuje w Norrkó- 


ping ładunek 2754 ton węgla. — Paro- 
wiec „Kraków odpłynał w nocy na 1.3 
z Burntisiand (Anglia) z ładunkiem 2 606 
ton węgla do Flensburga. 

Ruch portu gdyńskiego za tydzień. 
Ruch w Gdyni w ostatnim +4vgodniu 
był nieco zmniejszonty. Zawinęły 4 
statki, wszystkie niemieckie. o łącznej 
fadowności 1497 ton rej. netto (1 pa- 
rowicc. 1 holownik, 2 lichtugi morskie); 
wszystkie były próżne. — Wyszło w 
tygodniu 7 statków morskich o łącz- 
nei ładowności 4815 ton rei. netto, (4 
palrowce, 1 holownik, 2 lichtugi). Co 
do narodowości statków na wyjściu 
było: 2 duńskie, I szwedzki, 4 niemiec- 


hie. Wywiozły one razem 11 496 ton 
węgla. W obecnei chwili w porcie pust- 
ki, a gdyby nawet były statki, węgie! 
nadchodzi słabo. Cicha i ciepła pogo- 
da nadzwyczai sprzyja dziś ładowaniu 
w Gdyni, należy więc żałować, Że 
port gdyński w chwili obecnej jest tak 
mało wykerzystany. 


Ruch Gdyni za ostatni miesiąc, W 
lutym zawinęło do portu gdyńskiego 
żl statków morskich o łącznej łado- 
wności 14 288 ton rej. netto. W tej licz- 
bic było 16 parowców, 1 motorowiec, 
1 holownik, 2 lichtugi morskie, 1 ża- 
glowiec z motorem. Ze statków na 
weiściu 20 było próżnych, bar. Pologne 
przywiózł 10 pasaż. i 3 tony miesz. 
ładunku. Co do narodowości statków 
na wejściu było: 
polskich l z 1122 t. ładowności 


szwedzkich 10 6001 
niemieckich 6 362 
duńskich 2 2598 
francuski 1 1841 
gdański 1 364 


21 14288 t. rej. netto 
łącznej ładowności. 
Na wyjściu w lutym było statków 
22 o łączn. ładowności 15146 t. r. n., 
w tej liczbie 17 parowców. 1 mot. 1l 
hol.. 2 lichtugi i 1 żagl. z mot. Na wyi- 
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ściu tylko 1 statek był próżny (holo- 
wnik), Z0 statków wywiozło węgiel w 
ogólntj ilości 32415 ton, par. Pologne 
wywiózł 401 pasaż. i 50 t. desek. 


Z portu gdyńskiego. W porcie ładu- 
ia obecnie węgiel 3 statki, w tei licz- 
bie parowiec Żeglugi Polskiej „Toruń“. 
który -g0 wieczorem zawinał tu z 
Norrköping i ładuie wegiel do Szwe- 
cii. W porcie pływa tylko drobna kra, 
nie stanowiąca przeszkody dla żeglugi. 


„Lwów szykuje się do dalekiej po- 
dróży. Na Stoczni Gdańskiej odbywa 
się dość poważny remont statku szkol- 
nego „Lwów*. przeważnie dotyczacy 
iego omasztowania. Remont ma być za- 
kGńczony w kwietniu. Program tego- 
rocznej podróży „Lwowa jeszcze nie 
jest ustalony. 


Wisła-Bałtyk. 
mor- 
znajduja się w 
drodze z ładunkiem 13095 ton rudy z 
Norrkópingu do Gdańska. —- Helow mik 
Sambor z lichtugą Wojtek wyładowuja 
wegiel w Strucr, lichtuga Wacek wyład. 


Ruch statków T-wa 
Holownik Orkan z lichtugami 
skiemi Edek i Stefek 


węsiel w Kióge (Dania — Holowmk 
Gornik z lichtugami Benek i D. W. /UI 
rzafracht.) wyładowuja wegiel w Naks- 
kov (Dania). - - Holownik Rybak z lich- 
tugami Bartek i Bronek 8-20 odpłynęły 
4 Gdańska do Aarhus, — Lichtugi Aiek 
i Walter (zafracht.)  iutre wyida do 
Sztokholmu. Lichtugi Bolek i Autek za- 
ładowane węzleni znajduja sie jeszcze 
w Gdańsku. — Lichtuga Janek laduje w 
Gdańsku z przeznaczeniem do Ystadu 
(Szwecja). 

Z portu tczewskiego. W zwiazku Z 
okresem pochodu lodów w porcie od- 
bywa się podnoszenie torów  DrZY- 
brzeżuych. możliwe tylko przy dłuższej 
przerwie w ładowaniu. Jednocześnie 
wbiia się ścianę palowa pod fundamen- 
ta wieży, która zastąpi całkowicie pro- 
my przeładunkowe przez podtrzymy- 
wanie z brzegu ku burcie statku kon- 
strukcji mostowej. Wykonywa Się ró- 
wnież wykop dla przenośników. któ- 
re ładować będą na statki jak z wago- 
nów. tak też ze składów 250 ton wę- 
gla na godzinę. Instalacja ma być u- 
ruchomiena w maju. Woda przybrała tu 
już do 4,40 i zapowiada się dalszy przy- 
bór. Coraczkowo szybko wznoszone 
sa betonowane  fundan:enta wieżowej 
konstrukcji dla przeładunku wegla i wy- 
przedzają znacznie w swym wznoszeniu 
się ruch wody, która przybiera 3 cm. 
na godzine najwyżej. Promy przeładun- 
kowe uprzątnięte są do portni Zimowe- 
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go. Zadne niebezpieczeństwo torom i u- 
rządzeniom T-wa  Wisła-Bałtyk nie 
grozi. 

Pilna potrzeba robót pogłębiania w 
Uiściu Wisły. Według relacii kapitana 
holownika, wyprowadzającego morskie 
lichtugi polskie na Bałtyk głębokość w 
doieździe zmniejszyła się do 2 m 80. co 
poważnie zagraża prawidłowej żeglu- 
dze statków Twa Wisła-Bałtyk. Wpływ 
niekorzystny ostatn. pochodu lodów na 
glębokości w ujściu winien przyspieszyć 
bagrowanie dojazdu, który w 53 już 
został pogłębiony przez duński pogłę- 
biacz „Sydhavn do 5 metrów, lecz 
następnie praca jego została przerwa- 
na. Tylko przewidziana iuż praca po- 
głębiacza w ujściu Wisły może ochro- 
nić polska żeglugę na Wiśle Morskici 
od poważnych strat. 


Żeslusa wewnetrzna. 


Jeszcze o kursach i szkole zawodo- 
wei żezlarskiej w Bydgoszczy. Poda- 
waliśmy już wiadomość o tem, że w 
Bydgoszczy Izba-Przemysłowo-Hahn- 
dłowa organizuje stała szkołę żeglugi 
śródladowei. Czynna ma być od jesieni 
r. bieżącego. Obecnie już drugi rok 
istnicja w Byvdyoszczy zimowe kursy 
zawodowe dla żeglarzy, sterników, 
maszynistów i palaczy na statkach pa- 
rowych oraz dla „tratwiarzy” (inaczej 
flisaków"). Kursami zarządza kura- 
torium, w skład którego wchodzą: 
kierownik inspekcji dróg wodnych, ko- 
miendant linii żeglugi śródlądowej, dy- 
rektor szkoły doksztalcająccj i prezes 
ziednoczenia żeglugi śródlądowej. Wy- 
kłada się: polski, geografię gospodar- 
czą, rachunki, maszyny i kotły, prze- 
pisy żeglugowe, policii rzecznej, tary- 
cwe, rejestracje statków. zasady budo- 
wy statków., geografię rzek i kanałów 
w Polsce i przyległych rzek w Niem- 
czech. Skutki wykładów sa pomyślne, 
zainteresowanie duże. kursy te ieszcze 
nie daia dyplomów, — wydawały one 
w rcku ubiegłym Świadectwa uczęsz- 
zzania. Wykłady na kursach prowadzą 
jak fachowcy z inspekcii dróg wod- 
nych i stow. nadzoru kotłów, tak też 
pedagogowie szkół ogólnokształcących. 
Analogiczne kursy istnieja równicż w 
Warszawie. 


Kronika światowa 
żeglugi i budowy okrętów. 


BELGJA. 
Nowy rekord ładowania w Ant- 
werpii. Parowiec Adra, przybyły Z 


Filadelfii wyładował ostatnio w ciągu 
14% godzin 7079 ton zboża co jest 
najwyższym dotąd notowanym rekor- 
dem przeładunku w porcie antwerpii- 
skim. 

Ruch portu Antwerpii w lutym. W 
lutym r. 1927 zawineło do portu Ant- 
werpii 913 statków morskich o łącznej 
ładowności 1844222 ton rej. netto, w 
tem 7 żeglowców o Ł. ład. 2476 t. r. n. 

W tymże miesiącu r. 1926 cyfry te 
przedstawiły się następująco: 778 stat- 
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ków (1568708 ton), w tem 3 żaglow- 
ce (245 ton). W r. b. ruch wzrósł więc 
o 135 statków i 275514 ton. Średni to- 
naż statku wynosił w lutym 2020 ton. 

Wśród statków na wejściu były 402 
angielskie, 143 niemickie, 71 belgijskich, 
66 norweskich, 51 holenderskich. 49 
francuskich, 37 duńskich. 29 szweckich, 
16 amerykańskich, 10 japońskich, 6 
fińskich, 6 włoskich itd. 


Frachty wywozowe nadal kształtują 
się nisko. Za węgiel do Rouen płacono 
7 szył. za tonę. Za tarty materiał do 
Rouen i Calais 28 szyl., do Antwerpii 
29 szyl. za standard. Do Londynu 35— 
26/6 szył.. do Hull 40 szył. (free dischar- 
ge), do Manchesteru 46 szyl. Nadziei na 
zwyżkę frachtów na razie niema. Przy- 
puszczenia. 1ż zafrachtowanie wielkiej 
ilości parowców w Anglii dla przewo- 
zu wojsk do Chin odbije się na euro- 
pcejskim rynku frachtów, nie potwier- 
dziłv się. Tendencia zniżkowa jeszcze 
nie jest przełamana. 


Wiadomości handlowe. 


Rozporządzenie Ministra Komunika- 
cii dotyczące taryf do Gdyni, Gdańska 
i Tczewa. Rozporządzenie ministra ko- 
munikacji z dn. 23 lutego ogłoszone w 
Dzienniku Ustaw nr. 15 z r. b. zawiera 
ważne zmiany w zastosowaniu taryf 
kolciowych do portów polskich. 

1. Ogólna zniżka dla węgla, z wy- 
różnieniem Tczewa, dla którego zniżka 
jest o 50 groszy 1a tonie większa, niż 
do Gdyni i Gdańska. Odtąd za węgiel, 
brykiety i miał węglowy i koksowy 


‘pobierać się będzie 


9,2 zł za tonę do Gdyni i Gdańska 

8,7 zł za tonę do Tczewa, 

Za koks 
10,2 zł za tonę do Gdyni i Gdańska 
0.7 zł za tonę do Tczewa. 
Czasowo zaś na okres 6 miesięcy od 1 
marca do 31 sierpnia 1927 r. 
za węgiel, brykiety i miał węglowy i 
koksowy pobierać się będzie 
8,2 zł za tonę do Gdyni i Gdańska 
77 zł za tonę do Tczewa. 
Za koks: 
9,2 zł za tonę do Gdyni i Gdańska, 
8.7 zł za tonę do Tczewa. 

2. Przesyłka całych pociągów: ce- 
mentu do portów. Przy przesyłkach ce- 
mertu w składzie całych pociągów 
przewoźne oblicza się początkowo we- 
dług kl. IX za całą odległość przew. do 
Tczewa, Gdyni lub Gdańska, a po udo- 
wodnieniu wywozu ich zagranicę bę- 
dzie zwrócona różnica w wysokości 
20 % od uiszczonego przewoźneto. 

3. We wszystkich (prócz cukru i 
prod. naftowych) taryfach wyiatko- 
wych dotychczasowych do portów 
Gdyni i Gdańska brzmienie ma być na- 
dal: „do Tczewa, Gdyni i Gdańska". 

4. Specialne wymaganie deklaraci 
wywozu morzem dla Tczewa znosi się 
odtąd Tczew traktowany iest z Gdy- 
nia i Gdańskiem. 


8 marca 1927. 
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Inżynier A. Potyrała. 


Materiały dla budowy źodzi. 


Ill. Metale jako materiał bu. 
wlany dla łodzi. 
(P. Żeglarz Polski Nr. 1—2 6-7). 


Trudność uchronienia żelaza od ni- 
szczącego działania rdzy jest również 
problemem godnym większej uwagi. 
Pod wpływem wilgotnego powietrza 
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NA 
Podróże morskie. Sport żaglowy i motorowy. 


najmniej zani arzający port Bałtyku 


zawsze dostępny dla największych okrętów. 
ilość miejsc dla statków morskich: 6. 


Zdolność przeładunkowa w chwili obecnej: około 2.500 ton 
masowych ładunków na dobę, 


6 grudnia r. ub. załadowano po raz pierwszy 2.800 ton węgla na dobę. 
2 kiany mostowe dla przeładunku węgla i rudy. 


Statek portowy, ratowniczy i przeciwpożarowy: 
„Ursus“ o sile maszyn 450 KM. 


Wodociąg portowy. Oświetlenie i 
elektryczna przy miejscach przeładunkowych. 
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żelazo pokrywa się warstwą tlenku że- 
laza, pospolicie zwanego rdzą. Bardzo 
dotkliwa wada żelaznych konstrukcji. 
jest wżeranie się rdzy wgłąb. a nie jak 
to ma miejsce z tlenkami innych metali, 
które tworzą na powierzchni jakby sko- 
rupgę, chroniąca materiał przed dalszem 
niszczeniem. Dla zabezpieczenia żtla- 
za przed rdzą używa się różnych środ- 
ków, z większem lub mniejszem po- 
wodzeriem. Dodawanie metali do że- 
laza, iak nikiel, miedź, cyna lub tp. nie 
prowadzi do celu, ponieważ materjal 
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taki iest bezwarunkowo za drogi i nie 
może iść w porównanie z ceną materja- 
łu drzewnego. Tańszem jest powleka: 
nie powierzchni żelaza, względnie stali 
cynkiem lub innym metalem. lecz ten 
sposób zabezpieczania przed rdzą ró- 
wnież nie jest zupełnie zadowalającym, 
ponieważ warstewka metalu pod wpły- 
wem chociażby lekkiego uderzenia ma 
skłonność do odstawania i mnękania, 
przez co powietrze wilgotne ma otwar- 
ta droge do tworzenia rdzy. 


62. 


Uniknać uderzeń. niszczących po- 
włokę metalowa żelaza jest wprost nie- 
możliwe, szczególnie w szwach nito- 
wanych. Żelażo wokół nitów iest zu- 
pełnie odsłonięte i tutaj zaczyna się 
zwykle pierwsze niszczenie konstrukcii 
przez rdzę: Musimy wziąść pod uwa- 
ge, że nity strawione przez rdzę nie 
spełniaja swego zadania i szwy stają 
sie stopniowo coraz słabsze i nieszczel- 
ne. co przy ewentualnem wiekszem ob- 
ciażeniu na większei fali może spowo- 
dować katastrofe. 


Dla ograniczenia powstawania wo- 
dorostów na zewnętrznci stronie po- 
szycia łodzi próbowano różnych środ- 
ków, a między innymi powleczenia Ż¢- 
laza warstwa miedzi, która na ten cel 
znakomicie się nadaje. Jednakże wy- 
soka cena miedzi stoi w tym wypadku 
na przeszkodzie i ten wos stosuje 
się tylko dla łodzi wysokowartościo- 
wych, przy których szczególną uwa- 
wę musi się zwracać na możliwie mały 


opór wody. a więc dla łodzi wyścigo- 
wych. Wodorosty maja tę niedobra 
stronę, że powiększaja bardzo silnie 


opór wody, a pozatem niszczą sam ma- 
terial konstrukcyjny. 


Biorąc pod uwagę własności żelaza 
i metali służacych do icgo ochrony 
przed wpływami zewnętrznemi, jak też 
doświadczenia z codziennej praktyki, 
możemy powiedzieć, że nailepszem i 
najtańszem zabezpieczeniem łodzi że- 
laznych przed rdzą i wodorostami jest 
dokładne powleczenie ici farba odpo- 
wiednia do tego celu, co pewien czas, 
zależnie od intensywności tworzenia się 
pasożytów. Farba. względnie lakier 
musi jednak jaknajdokiadniej przylegać 
do powierzchni żelaza, gdyż w przeci- 
wnym razie pod wpływem ciepła, lub 
inych ziawisk popeka i żelaza chronić 
nie będzie. W tym celu należy żelazo 
przed odmalowaniem go iaknaidokła- 
dniej oczyścić, szczególnie z ciał or- 
ganicznych i potem kilkakrotnie po- 
wlekać farbą. 


Poza zastosowaniem stali okręto- 
wej dla konstrukcji kadłuba, rozpo- 
wszechnione jest użycie żelaza wzglę- 
dnie stali lanei lub kutei dla okuć gor- 
szego gatunku. Łodzie wyróżniające 
się swoja dobrocia i wykonaniem o- 
trzymują okucia z miedzi lub mosiądzu, 
niektóre zaś części wyposażenia z cyn- 
ku. aluminium. lub ołowiu. 


Metale używane do budowy łodzi 
powinny .mieć wysoki stopień rozcią- 
galności, poza wytrzymałością na ob- 
ciążenia. Te dwie własności są przede- 
wszystkiem zależne od składu che- 
micznego materjału, a w dalszym cia- 
gu od obróbki mechanicznej. Metale 
otrzymujemy zwykle z rud, przez Wy- 
tapianie ich w odpowiednich do tego 
celu piecach. Wytapianie  uskutecznia 
się naogół przy pomocy węgla, który, 
dostając się do metalu podczas procesu 
topienia. wpływa siłnie na jego własno- 
Ści w stanie stałym. Stopy. zawierajace 
większe ilości węgla, sa kruche itwar- 
de. Jednakże ich zaletą jest łatwe wy- 
pełnianie form odlewniczych w stanie 
płynnym. Z tego względu dość często 
odlewa się przedmioty o skomplikowa- 
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nym kształcie z żelaza 0 wysokiei 
zawartości węgla, przez co otrzymu- 
jemy odlew dokładny, a następnie dła 
zmniejszenia kruchości i małej odporno- 
Ści na uderzenia, poddajemy dany 
przedmiot procesowi odwęglania, przy 
pemocy wyżarzenia. W innych wy- 
padkach postępujemy odwrotnie. Dia 
obróbki mechanicznej żelaza, lepiej jest, 
by ono było miękkie, więc odlew 
względnie przedmiot 'wykuwa się z 
materiałem o małym procencie węgla; 
dopiero po ostatecznei obróbce dancgo 
przedmiotu. nawęgla się go, przez co 
staje się on, szczególnie na powierzch- 
ni, twardy. 

W żasadzie metale mają największa 
wytrzymałość w ką a= = norma|-- 
nej, ti. około 20 C. Ze wzrostem tem- 
peratury wytrzymałość ich spada. 
Przeciwnie zachowują się żelazo istal. 
Maximum wytrzymałości osiagaja one 
przy temperaturze okało 250 stopni Č.. 
a następnie znowu zmniciszaja. W kon- 
strukciach łodzi mamy na ogół tem- 
perature nie przekraczającą 30 stopni 
C.. więc też wytrzymałość materjałów 
musimy odpowiednio do nici uwzglę- 
dniać. 

(Dok. nast.). 


Z życia a klubów yaclitowych. 


Ś. p. Zofia Sokolnicka. 27-g0 lutego 
po dłuższej chorobie zmarła członkini 
l. Polskiego Klubu Yachtowego. po- 
słanka na Sejm Ś. p. Zofia Sokelnicka. 
Od r. 1922, — roku założenia klubu na- 
leżała do icgo czynnego grona i osobi- 
sta ofiarnościa przyczyniła się do na- 
bycia yachtów, „„Witolda' i „Halki“ 
(obecnie „Smyka' D które odtąd wzięły 
wszystkie pierwsze nagrody dla yacht- 
tów morskich w Polsce. Bedac iuż do- 
tknięta niemal, że ślepota pragnęła roz- 


szerzać horyzonty naszcj młodzieży, 
naszych sportowców. Cześć pamięci 
światłej obywatelki i niezanomnianej 


członkini I. P. K. Y. 
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Regaty żaglowe i motorowe 
Tczew—Gdynia. 


Pierwszy Polski Klub Yachtowy za- 
proponował Yacht- Klubowi Polski 
wspólną organizację regat morskich ża- 
glowych i motorowych Tczew—Gdy- 
nia. Pierwsze tego rodzaju regaty mia- 
łyby się odhyć w dniu uruchomienia 
pierwszego z dwu polskich parowców 
osobowych buduiacych się na Stoczni 
gdańskiei. Drugie takież regaty projek- 
towane są, według cdlotychzasowei tra- 
dycii regat gdyńskich, — na koniec 
lipca. Do regat miałyby być dopusz- 
czone wszystkie yachty. żaglówki i mo- 
torówki, które mogłyby przebyć dro- 
gẹ morską Schiewenhorst—-Gdynia. Ho- 
lowanie vachtów przybywających zdo- 
łu od Gdańska i Gdyni przejmuje tczew- 
ski oddział I. P. K. Y. Glówna frek- 
wencia udziałująacych w regatach o- 
czekiwana jest zgóry — Wisła, z całej 
Polski. 
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w kawiarniach: 
„Elite“, Holzmarkt 11, telefon 6888. 
„Elite“, Jopengasse 23. 


086866686888886 


Nasz wywóz I wwóz 
morzem. 


Dane prowizoryczne. 


Objaśnienie skrótów : par. — parowiec 
żagi, — żaglowiec, żagl. z mot. — żaglowiec 
Z motorem, hol. — holownik, licht. — lich- 
tugą (berlinka) morska, mot. — motorowiec. 

Ang. — angielski, belg. — belgijski, duń, 
— duński, est. — estoński, fr. — francuski, 
fsk. — fiński, gd. -— gdański, hld. — holen- 
derski, lit. — litewski, łot. — łotewski, niemi 
— niemiecki, norw. — norweski, pol. — polsk. 
szw. — szwecki. 


Maklerzy: (Art) — Artus, Bi S) — 
Behnke i Sieg, (Bg) — Bergenske, (D-S) — 
Danziger Scietthitakontor, (Gw.) — Gans- 
windt, (Hg.) — Hartwig, (Lcz) — Lenczat, 

. A. M. — Polska Agencja Morska, (Pw) — 
Prowe, (Rhd.) — Reinhold, (Pol. Sk.) — Pol- 
sko Skandynawskie Towarzyst. Transportowe. 

Liczby oznaczają ładowność statków, w 
tonach netto (I tona — 2,88 m3). 


Wywóz polskiego węgla przez 
ort gdyński. 
(od 24 lutego do 2 marca). 


24 lut.: duń. par. Bothal 1233 do 
Kopenhagi (Rhd). 

25 lut.. niem. par. Masuren 300 do 
Nyborga (Rhd). 

28 lut.: szw. par. Fryken 820 do 


Oxelósundu (P. A. M.). duń. par. Alf 
1375 do Kopenhagi (Bg). 

1 mar.: niem. hol. Luise Schuppb 7 z 
licht. Unterweser XIX 336 i Henriette 
254 do Saxkópingu (Rhd). 

Statki powyższe wywiozły łącznie 
11 496 ton wegla. 


Sprostowanie: W poprzednim nume- 
rze czytać należy: 14 lut.: gd. par. Bal- = 
ticum 364 do Randersu (P. A. M.). 


Wywóz polskiego węgla przez 
port gdański. 
(24 lutego do 2 marca). 

z3 lut.: szw. par. Felicia 687 do Gö- 
teborga (B i S), duń. par. Ranó 711 do 
Kopenhagi (Rhd), szw. par. Joar 744 
do Góteborga (Pol. Sk.) szw. par. 
Hannah 271 do Sólvesborga (Bg). duń. 
par. Hadsund 1163 do Sztokholmu 
(Pol. Sk.). szw. par. Gustaf Waza 978 


8 marca 1927. 


do Kopenhagi (Polsk. Sk.), 
L. M. Russ 622 do Rygi (B iS), 
par. Laimons 198 do Linawy (Pwe), 
duń. par. Borghild 461 do Kopenhagi 
(D— S), niem. par. Svend Larssen 292 
do Faaborga (B i S), niem. par. Klara 
182 do Kłaipedy (Bg), szw. mot. Cim- 
bria 320 do Simrishamnu (B i S), szw. 
par. Ribbersborg 724 do Hersensu, fct 
par. Diruta 1091 do Rygi (B i S). 

25 lut.: szw. par. Lilly 725 do Norr- 
köpingu (Pol. Sk.), norw, par. Hessa 
1317 do Sztokholmu (B i S), niem. żagli. 


niem. DA 
łot. 


z mot. Partner 130 do Skillinge (Bg), 
szw. par. Gylsboda 135 do Ystad 
(Polsk. Sk). 


26 lut. szw. par. Elsie 826 do Göte- 
borga (Be), szw. par. Gusten 353 do 
Helsingborza (B i S), pol. hol. Sambor 
z licht. Wacek 384 i Woitek 377 do 
Struer i Lemvigu (Wisła-Bałtyk), szw. 
par. Ethel 908 do Sztokholmu (B i S). 

27 lut; nicem. par. Gunther 898 do 
Rouen (B i S), norw. par. Nessund 357 
do Kopenhagi (Bg). szw. par. Vesuvius 
945 do Kopenhagi ‘Pol. Sk), duń, 
Nordhiłd 557 do Kopenhagi 


par. 
DE) 


szw. par. Ture 295 do Ahues (B i S), 
norw. par. Bruse 1009 do Oslo (Beg), 
szw. par. Elsa 646 do Sztokholmu 
(Hansa) 

28 lut.: niem. par. Silvia 598 do 
Aalborga (Pwe). 

| mar.: norw. par. Altstad 1894 do 
Genui (Art), szw. par. Ylva 255 do 


Ystadu (Pol. Sk.), norw. pas. Jern 530 
do Kersóru (B i S}, duń. par. Victoria 
1160 do kane. bagi (Pol. Sk). 

2 mar.: szw. par. Kuilen 276 do 
Góteborza (Polish Swedish), szw. par. 
Caring 739 do Sztokholmu (B i S), 
niem. par. Dione 657 do Rónueby (Ba), 


duń, żagl. lan 76 do Hasle (Bz), niern. 
żagl. Walkiire 71 do Ahues (Be), gd. 
par. Prosper 410 do Karishanmu «PB i 
S) łot. par. Viesturs- ? 8 do Horsensu 


(Art), lot. par. Windau 271 do Nyborga 
(Bg), szw. par. Munkfors 197 do Ystadu 


(Pol. Skd.), łot. par. Kurland 428 də 
Ystadu (Pol. Sk.). 
Statki powyższe wywiozły łącznie 


66 300 ton węgla. 


Wywóz polskiego drzewa przez 
port gdański. 
(24 lutego do 2 marca). 


24 lut: niem. par. liana 368 do 
Gävle z podkładami (Be), bld. par. 
Grónlo 1160 do Manchesteru (B i S), 
gd. par. Edith Bosselmann 291 do Am- 


sterdamu ze zb., tow. i drz. (Rhd). 
(25 lut.: niem. par. Pora- 1493 do 
Newcastle K(Rhd), norw. par. Eirich 


Lindoe 751 do Londynu (Be). szw. par. 
Cecil 776 do Kardyfu (Bg), niem. par. 
Ester 254 do Dowru (Shaw). szw. par. 
Fredborg 493 do Hull (Shaw), duń. par. 
Lilleborg 861 do Kardyfu (D —S). 


26 lut.: niem, par. Hinrichs 308 do 
Hamburga z drz. i tow. (Pwe). 
8 lut.: niem. par. Desia 265 do 


Yarmouth (Rhd), duń. par. Ulf 861 do 
Bordeaux z drz. i tow. (Rhd), szw. 
par. Mercia 696 do Londynu (Bg), duń. 
par. Tiber 823 do Bordeaux z drz. i 
tow. (Rhd), szw. par. Roslagen, 823 do 
Westhartlepoolu (Shaw). 


t 
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l mar.: gd. par. Reinhold 706 do 
Dunkerki (Rhd), ang. par. Brandenburg 
802 do Dundee (Khd), ang. par. Hel- 
mond 581 do Grangemouth (Rhd). niem. 
Dar. Hilde 851 do Londynu (Shaw). 

2 mar.: duń. par. Prins Knud 782 
do Manehetiorh (B i S), szw. par. E- 
ster 893 do Manchesteru (B i S). 

Statki powyższe wywiozły łącznie 
62 500 mê drzewa. 


Wywóz polskiego zboża przez 
port gdański. 
(24 lutego do 2 marca). 


24 lut.: gd. par. Edith Bosselmann 
291 do Amsterdamu ze zb., tow. i dtz. 
1 mar.: nieni. żagli. z mot. Gerda 63 
do Aarhus z jęczmieniem (Bg), niem. 
par. Pomerania 198 do Aalborga (Gw), 
niem. par. Victoria Kopke 202 do Almes 
(Befr. ges. 
Statki powyższe wywiozły łącznie 
S00 ton zboża. 


Wywóz polskiego cukru przez 
port gdański. 
(24 lutego do 2 marca), 


25 lut; mem. par. Scharhórn 115 
do Hamburga (B i 5). 

46 lut: niem. par. Riickiorth Otto 
Ippen XVII 232 de Rügenwalde z tow. 
i cukr. (Scharenbs). 

26 Tut.: niem. hol. Stier z licht cy- 


sternową V 654 do Antwerpii z mełasa 
4Nordd. Lloyd), szw. mot. Alca 290 do 
Landskrony z cukrem (Polish Swe- 
dish). 

Ż amar: Snem 
Rotterdamu (D — S}. 

Statki powyższe wywiozły łącznie 
3966 ton cukru. 


par. Frya 826 do 


Wwóz rud i minerałów przez port 
gdański. 
(24 lutego do 2 marca). 


24 lut: niem. par. Edmund Halm 
728 z Rotterdamu z żelazem (B i $,) 

25 lut.: niem. żagl. z mot. Stade 95 
z Malmó z żelastwem. 

26 lut.: szw. hol. Holger z licht. 
Hallsta IH 473 z Kopenhagi z żelastwem 
(Bg). szw. par. Marta 203 z Gótchorga 
z żelastwem (Bi S), ameryk. par. 
West-Mahanet 2423 z Charlstonu na 
Hamburg z iostatem (B i S). 

27 nt: duń. żagl. z mot. Dronning 
Tyra 376 z Aarhus z żelastwem (Art). 


fsk. par. Imatra 2001 ze Sfaxu z fosfa- | 


tem (B iS). 

28 lut.: niem. par. Industrie | 277 z 
zZz Koppervikshamnu z ruda żelazna 
(Schenker), niem. par. Venetia 507 z 
Koppervikshamnu z rudą (Schenker), 
szw. par. Göta 674 z Norrkópingu z że- 
lastwem (Be). 

1 mar.: niem. żagl. Dorsch z żela- 
stwem, szw. par. Blanche Z10 z Sztok- 
holmu z azotniakiem (Thor Hals). 

2 mar.: szw. par. Saga 144 z Hel- 
singborga z  żelastwem (Schenker), 
włosk. par. Vasole 2055 z, Melilli z 
fosfatem (B i S), szw. par. Frahm 
1525 z Souzy z fosfatem (B i S). 

Statki powyższe przywiozły łacznie 
31600 ton subst. mineralnych. 


63. 


Ruch tow. w porcie gdańskim 
w trzeciej dekadzie lutego. 


(W tonach). 

WYWÓZ: Prod. mineralne; węgiel 
87 248, sól 110, parafina 12, cement 4079, 
oleje 139, soda 78, rury żelazne 181. 

Prod. roślinne: jęczmień 673, ow. 
strączkowe 148. cukier sur. 2283, rafi- 
nada 463, wytłoki buraczane 150, drze- 
wo 22509. koniczyna 94. melasa 150, 
rzepak 280, otręby 45. 

Prod. zwierzęce: Świeże mięso 107, 
bydło żywe 86, skóry 45,4. 

WWÓZ: Prod. mineralne: fosioryt 
1750, maczka Thomasa 1150, węgiel 
410, saletra chilijska 1 579, ruda żelazna 
3 030,żelazo 138, żelastwo 3521. 

Prod. roślinne: ryż 437, żywica i 
kalafonja 79, oleje 490, garbnik kwebra- 
cho 64, bawełna 14, pszenica 97, kuku. 
rydza 149, 

Prod. zwierzęce: smalec 244, Śledzie 

283, tłuszcze 123, skóry sol. 157, 
135 


„Hotel Cen Centralny“ 


Tel. 16 Tczew, Rynek 2. Tel. 16. 


właśc. Stanisław Klarowski 


Wyborna kuchnia, 


Stare wina, 


Rzetelna obsługa! Rzetelna obsługa! 
Centralne ogrzewanie. 


sol. 
welna sur. 


= N NA. - RÓD 
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Wyszedł z druku praktyczny 
i dogodny w użyciu 


alendarz leśny 
na Pok 1927 


pod tyłułem 


„DARZ BÓR“ 


nakładem 


„PRZEGLĄDU LEŚNICZEGO 
I RYNKU DRZEWNEGO“ 
T. Z 0. p 


Kalendarz ten, formatu kie- 
szonkowego, oprócz ogólno 
kalendarzowej cześci, zawiera 
wszelkie dla leśnika i myśli- 
wego niezbędne wskazówki, 
różne informacje, tabele, obli- 
czenia, iormułki i t. d. oraz 
notatnik. 
CENA w płóciennej trwałej o- 
prawie wynosi 4,25 zł oprócz 
kosztów przesyłki. 
Zamówienia przyjmuje 


Administracja „Przeglądu Lo- 


śniczogo i Rynku Drzewnego” 
Poznań — Wielkie Garbary 20. 


64. ŻEGLARZ POLSKI Nr. 9 (165) 1927 r. 


Wodostany Wisły. 


Luty | 18 | 19 | 20 | 21 | 22 | 28 | 24 | 25 | 26 | 20 | 28 | 1 | 2 | 8 
Kraków —220 | —220 | —.299 | —99g | —939 | — “a —900 |-212 | — 167 | — 52 F 35 T22 18 
Zawichost 97 93] 109| 1531 151 1461 148| 156| 167] 178] 245| 253| 287] 299 
Warszawa 148| 144| 132 98 83 80 77 89 97| 106 130 1551 207] 338 
Płock 108| 103 96 97 82 70 63 59 61 67 79 89| 114| 151 
Toruń 95 84 76 70 64 51 44 BM 33 31 41 61 80| 115 
Fordon 102] 100 88 82 76 64 58 47 38 34 43 56 80| 106 
Tczew 46 44 46 34 18 54 | 228| 188] 190] 1961 206| 164| 162] 176 
Ujście (Schiewenh.) 200| 250] 2386] 222) 200, *226| 220) 218] żoQ| 226] 226| 3258 Pe2ńG) 240 


C. HARTWIG T.A. 


ODDZIAŁ GDAŃSKI 
Ẹkspedycja, Żegluga, Asekuracja, 


Ruch okrętów przewidywany. 
Rozkład linji pasażerskiej Havre-Gdynia. 


3 7 Clenie, Inkaso, Własne Składy: 
Do Gdyni Z Gdyni Towarzystwo Pfefferstadt 1 
zawinął, zawinie odpłynie Nazwa okrętu T . 
data skąd dokąd data Soone BIURA: Nowy-Port, Weichselbahn- 
—-|LTEMTZEBEEE_| EEITMIEWNNC"U CE oo hof i Holm. 
8. 3.| z Le Havre do Le Havre | 9.8.| S. S. Pologne Cie Generale 
28an sa u . > | 24. 8. : Transatlantique 
9. 4.| s > ą 10. 4. x s 
d aaa o . > | 5. 0. > . 
Ruch okrętowy w porcie gdańskim. m E u 
Do Gdańska. Z Gdańska Towarzystwo okręt. i L M i N il E H 
zawinął, zawinie odpłynie Nazwa okrętu wzgl. makler 
= Ai 
Bee adnak doen aa fana, - Żeglarza Polskiego : 
: - 1927,28 
. 18. 8. z Nowego Jorku |do Nowego Jorku  |22.8.| Estonia u WE : ukaże sie w em dniach i 
3. 4. „ Nowego Jorku |, v 12. 4.| Lituania z tkowici A 3 
94. 4.) , ; . * S.5.| Estonia i Aro (ca c: oki rok naszej 
8. gł „ Londynu „ KłajpedyiLipawy | 8. 8.| Baltara GAME alte CORP: SPA PRE ZCZNEJIE 
11.3.! „ Lipawy , Londynu 11557 > 1 X Bogato ilustrowany, z licznemi Ẹ 
l S Hi tablicami, planami portów, rysunka- 
= N mi wszystkich statków polskich, ta- 
ZE E = 3 M blicami węzłów morskich i koloro- 
tá wą tablicą flag sygnałowych. 
[Zd TORBMIGOO |} rise | 
LL) H Kalendarjum. Dane astronomiczne i 8 
pomiarowe. Polskie urzędy morskie. 
TCZEW, ulica Hallera 11 K Porty polskie (z planami). Be 10. Ą 
wysyła następujące wydawnictwa: Gdyni, Gdańska i Tczewa do r. 1927 
J. Klejnot- Turski, Biusi kon dk mi rk I JK fx 0,80 zł H Marynarka wojenna i e świa- N 
— Dokumenty morskiego prawa handl. Gdańsk 1924 « +  . aoo o o‘ 1,20 zł towa i polska na 1. Ri «Polskie 
— Wisła Morska. Z 3 planami i 6 ilustr. Tczew 1926 x 0,80 zł y a Oem e- 
M Wojtkiewicz, inż. kom. Droga wodna Warszawa — Bałtyk. Warszawa 1926 3,00 zł BEBE | paz yiee E fpe 
— Wisła Pomorska. Warszawa 1926 . . 2100 zł | 2 Wiednie pogody. Sport żaglowy i mo- $4 
F. M. Winowicz. Praktyczny podręcznik dla handlu zamorskiego. *" Gdańsk 1924 4,00 zł N SEA W i Ay SW! Ra: Ę 
Kpt. Paasch. Słownik mary narski angielsko- -francusko-niemiecko- *hiszpańsko- SEA NE DZWONIE ae sa i moto- 
1300 stron 109 tablic rysunków. 1924. - 78,00 zł pagi Ramani cyii AoE 
oraz najnowsze AZP w języku francuskim: p sz k i G t igjena Mc). 
Przegląd miesięczny Revue Maritime (maryn. wojenna) prenumerata roczna 32,00 zł Pon 1 | | y WA FA 
pojedyńcze tomy, bogato ilustrowane f 3,50 zł Una T aA G LSL każ 
L. Bronkhorst Podręcznik dla a y i na kapitana przybrzeżnej żeglugi. 106 2 WAM DWCYB OE O 
rys. 526 str. 1926 3 i 13,00 zł | X wi. Asekuracja morska. Spis firm, in- i, 
Podręcznik manewrowania. 392 rys. 622 str. 1926 20,50 zł | OOO LB U 
De Balincourt i franc. sztab morski. Floty wojenne wszystkich państw n na rok Pa 2 
1925. Najnowsze wydanie. 800 rys. i fotogr. 733 str. CE) A 12,50 zł | B — Cena 4 zł. — 
B. Maurice. Statek handlowy. Z licznemi rys. 320 str. 1923 d a dą E 10.50 zł Wysyła wydawnictwo 
Clerc-Rampal. Praktyka yachtingu. 83 rys. 384 str. 1926 . o . a 8.00 zł = = c 
B. Aillet Eksploatacja handlowa statku z 28 ryc. 98 str. 1923 4,50 zł „Zeglarza Polskiego 
J. M. Le Guilcher. Wykład pom kotłów i maszyn statków handlowych. Z TCZEW, ulica Hallera 17. 
340 ryc. 512 str. 1923 20,50 zł | R Konto P. K. O. 170 044 
St. Millot. Prace mechaniczne na pokładzie i w stoczni 1924.  « «  . 4,90 zł | R a F 
Barthelemy. —- Podręcznik hygjeny okrętowej. 364 str. 1922.  .  .  . . 8,70 zł Dia roczn. prenumeratorów na r. 1927 
Martin. Podręcznik handlowego prawa morskiego. 480 str. 1924. RZ 11,00 zł oraz dla nowych nabywców rocznika 
V— Adm. Perrin. Tablice nautyczne. Wyd. 8-me 1927. 6,50 zł 1926 naszego pisma cena 2,50 zł. 


Za zaliczką 70 gr Orożej. — Wszystkie ceny rozumieją się z przesyłką. | Guzzi WÓZEK 
Redaktor Józef R. Klejnot. Nakładem wydawnictwa „Żeglarz Polski“, Odbito w drukarni „Pielgrzyma“ w Pelplinie. 


